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ODBYŁO Sl| POSIEDZENIE
WILNO, 17 maja, Pwl«dun|« 

rządowej komisji do spraw re 
guiowanla sytuacji ekonomiczne) 
prowadził uitopct premiera Re
publiki Litewskiej Algirtlss Bra- 
zauakaa, Podano krótka octnt 
•tanu wszystkich q*<exi aoepo- 
darki Litwy w 29 dniu blokady.-

Najbardziej niepomyślna Jast 
aytuacla w enerqetyce. ląnelirt- 
ska Elaktrownla Atomowa tnołt 
całkowicie zatrzymać sla na pa. 
wian cxai od 20 maja. Wtedy 
główne obciążania spadnie na 
Litewską Elaktrownla Okrego- 
wa. qd*la s* tylko nlawlatklo za- 
paay mazu tu. Omówiono warian
ty, Jak w takim przypadku ma 
funkcjonować gospodarka Litwy. 
Możliwa Jest zatrzymania si« przedsiębiorstw przemysłowych 
baz uwzględnienia przewidzia
nych poprzednio harmonoqra- 
mów. Dostawy prądu dla potrzeb 
ludności, potrzeb rolniczych i In
nych priorytetowych organizacji 
nie zmniejsza się.

O D E Z W A
RADY NAJWYŻSZEJ REPUBLIKI LITEWSKIEJ 
DO PIERWSZEGO ZJAZDU DEPUTOWANYCH 

LUDOWYCH RFSRR

Rada Najwyższa Republiki Ii- 
iiwsklrj serdecznie wita demo- 
fcmycane wybranych przedstawi. 
rimfi narodów Rosji zgromadzo
nych na swoim pierwszym zjeż- 

Więzi narodów Litwy i 
Rosji nają głębokie korzenie hi. 
storyczne, zbliżają ich przyjaz- 
ne slostmkL

Rada Najwyższa Republiki LL- 
tewddej wyraża przekonanie, że 
proces pczebudowy struktur pań
stwowych i gospodarczych, sze
rokiego rozwoju demokracji, dą- 

narodów do samostanowie
nia stwarzają wszelkie warunki 
<fla popierania i rozwijania sto* 
sunków dobrosąsiedzkich, więzi 
politycznych i kulturalnych, 
współpracy gospodarczej między 
gepdtłEką Litewską i Rosyjską 
Federacyjną Socjalistyczną Re
publiką Radziecką.

puAi Najwyższa Litwy zawia
damia Pierwszy Zjazd Deputowa

nych Ludowych Rosji, że nasze 
przedsiębiorstwa i organizacje 
starają się nie tylko zachować 
istniejące więzi gospodarcze z 
przedsiębiorstwami RFSRR, ale 
też znacznie je rozszerzyć na 
podstawie umów. Liczymy na 
wykonanie zobowiązań wynika
jących z umów o dostawie to
warów także ze strony przed
siębiorstw Rosji, zwłaszcza w  
obecnej złożonej sytuacji zwią
zanej z ograniczeniami w zaopa
trzeniu gospodarki i ludności Li
twy,

Rada Najwyższa Republiki Li
tewskiej, jak też cały naród li
tewski, żywiąc dobre uczucia do 
narodów Rosji dążących do de
mokratycznych przeobrażeń, ży
czy Pierwszemu Zjazdowi Depu
towanych Ludowych Federacji 
Rosyjskiej owocnej i pomyślnej 
pracy.

W  imienin Sady Najwyższe) Republiki litewskiej 
Przewodniczący W. LANDSBERGIS

WObo. 16 maja 1990 Ł

HA SESJI RADY NAJWYŻSZEJ 
REPUBLIKI LITEWSKIEJ

17 maja na plenarnym posie
dzeniu pierwszej sesji Rady Naj
wyższej w dalszym ciągu oma. 
wiano projekt ustawy Republiki 
Litewskiej o kontroli państwo
wej. Wysłuchano informacji 
członka komisji do spraw odro
dzenia państwa Kestutlsa Lapin- 
skasa o poprawkach zgłoszonych 
do projektu ustawy. Zapoznał on 
z opiniami wyrażonymi na po
siedzeniu komisji, odpowiedział 
na pytania deputowanych. Po dy
skusji postanowiono dodatkowo 
omówić projekt w komisji i po 
odredagowaniu poszczególnych 
jego założeń po tygodniu zgło
sić do rozpatrzenia przez Radę 
Najwyższą.

Członek komisji do spraw och. 
tony przyrody Jonas Tamulis 
dożył informację o zmianie po- 
szczególnych artykułów ustawy 
Republiki Litewskiej o rządzie.

Następnie deputowani skoncen
trowali uwagę na problemach o- 
tfhrony przyrody i zabytków,, po
konano wymiany opinii o celo
wości połączenia tych dwóch 
struktur lub ich osobnej działal
ności.

(ELTA)

O Ś W I A D C Z E N I E
SADY NAJWYŻSZEJ I RZĄDU REPUBLIKI LITEWSKIEJ

Rada Najwyższa i rząd Repu
bliki litewskiej, niezmiennie 
wierne zasadom demokracji i 
niezawisłości państwowej Repub
liki litewskiej, uwzględniaj ąfc
realnie powstałą sytuację i dla 
uniknięcia eskalacji napięcia, ne
gatywnych skutków społecznych 
i politycznych gotowe są:

czasowo wstrzymać jednostron
ną realizację tych uchwał Rady 
Najwyższej Republiki Litewskiej, 
które wynikają z aktów o odro
dzeniu niezależnego państwa lite- 
wskiego, a których realizacja mo. 
ae «ę  stać przedmiotem toir 
mów.

Lftwa gotowa jest omówić 
kweAJę ogłoszenia przejściowego 
Aresu, prowadzącego do całko
witego urzeczywistnienia nieza- 
wtskiśd państwowej. Podczas te
go okresu niezbędne są gwa
rancje niezawisłości i integralno
ści państwa litewskiego, funkcjo, 
aowarua jego prawomocnej wła

dzy państwowej.
W  pierwszej kolejności propo

nuje się:
1 , r»ton wzmocnienia bezpie

czeństwa międzynarodowego, za. 
chowania stabilizacji politycznej 
i z uwzględnieniem bilansu sił w  
Europie i konkretnie W regionie 
bałtyckim omówić możliwość u- 
dzjału Litwy w systemie realiza
cji uzgodnionych interesów ob
ronnych, włączając zagadnienia 
obrony i ochrony zachodniej gra
nicy Republiki Litewskiej, oraz 
zapewnienia więzi z obwodem 
'kaliningradzkim, a także inne 
zagadnienia przy wzajemnym 
zainteresowaniu i wzajemnym 
porozumieniu.

2. Znaleźć rozwiązanie dla u-
Przewodniczący Rady

Wilno. 16 maja 1.990 i

sunięcia sprzeczności między dą
żeniem Litwy do zagwarantowa
nia prawa obywateli do swobod
nego samostanowienia w sprawie 
służby wojskowej a sposobami 
zapewnienia interesów obron
nych Związku Radzieckiego.

3. Uregulować na wzajemnie 
umownej podstawie stosunki e- 
konomiczne i majątkowe, zacho
wując i odnawiając więzi gos
podarcze, w  tym transportowe, z 
partnerami w  ZSRR.

4. Rozstrzygnąć kwestię usta
nowienia niezakłóconych więzi 
Litwy z innymi państwami i par
tnerami ekonomicznymi.

5. Ustalić gwarancje praw so
cjalnych 1 majątkowych obywa
teli ZSRR stale zamieszkałych na 
terytorium Rępubliki Litewskiej.

Najwyższej Republiki LllewzkteJ 
W. LANDSBERGIS 

Premier Republiki Litewskiej 
K. PRUNSKIENE

w fri*dMfb>or»i«w dostaw produktów naftowych na eksport 
»  tUaipedzie letni wytężona praca. Praed*ifbior*two szykuje *if 
Mis bnte do odbioru ropy haftowej i J*J produktów sprowadza- 
SHjSji tankowcami. Od nowa skonstruowano “* ĆI dostosowano do za*

lakade, przyqotowuJe sla pojemne zbiorniki, zroonto- 
nową stacje pomp dla benzyny. A na lądzie uioionorury, 

nlobawam popłynie sprowadzona ropa naftowa, pod -cif. 
Wintom trafi ona na estakadę, a stąd zostanie przelana do cy- 
j*sr» u—atowych | odtransportowana da liażolklal. Praca przy* 
**H*r*Mze zbtutalą sle do końca.

"A ZOjęciU przygotowania do przyjęcia rapy naftowej.
Fot B. Alekaawlczius (ELTA)

Uzgadniać interesy
OFICJALNA INFORMACJA 

MINISTERSTWA ROLNICTWA 
I MINISTERSTWA 
HANDLU LITWY

W  warunkach blokady ekono
micznej przedsiębiorstwa, gospo
darstwa, organizacje występują 
z inicjatywą rozwijania bezpoś
rednich więzi z partnerami poza 
granicami Litwy, wymieniają po. 
nadplanowe towary na potrzeb
ne im wyroby. Jest to dobra ini
cjatywa. ale przy tym należy go. 
dzić interesy przedsiębiorstwa i 
Litwy jako całości.

Dlatego Ministerstwo Rolnict
wa i -Ministerstwo Handlu Litwy 
zwracają się do przedsiębiorstw, 
organizacji, gospodarstw, aby 
przy zamianie ponadplanowych 
artykułów przemysłu spożywcze
go i rolnictwa na potrzebne im 
materiały 1 surowce uzgadniały 
swe działania z wymienionymi 
ministerstwami.

(ELTA)

FAKT Z KOMENTARZEM iiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiłini

Komu i po c» jest potrzebna PPPC?
Nie wiem, cieszyć się mam, czy też smucić, kiedy się dowia

duję o powstaniu kolejnej polskiej organizacji Dziwnym może 
się wydać w taki sposób sformułowane pytanie — przecież każ
da nowa organizacja angażuje do spraw społecznych czy polity
cznych nowe rzesze rodaków. Tak, ale pod warunkiem, te powo
łując nową nie osłabia się już istniejących polskich organizacji. 
Jeżeli tak niejest, to zaczynam wątpić w szczerość i autentycz
ność celów i dążeń ludzi, którzy powołują nowe organizacje. Ćo 
więcej, czasem wygląda to raczej na chęć zaspokojenia przez po
szczególnych naszych rodaków swoich ..przywódczych” ambicji i 
dążeń.

Takie refleksje nasunęły mi się po przeczytaniu w prasie lo
kalnej (wileńska gazeta rejonowa „Przyjaźń" z dnia 12 maja oraz 
biuletyn informacyjny ZPL ,,Nasza Gazeta" z dn. 13 maja br.) 
oświadczenia J. Ciechanowicza o tym, że, jak pisze, ^3 maja 
1990 r. w Wilnie założona została pierwsza w  ZSRR Polska Par. 
tia Polityczna o nazwie: Polska Partia Praw Człowieka". Dalej 
przewodniczący PPPC J. Ciechanowicz stwierdza, iż ta ,,organ|- 
zacja obejmuje swym działaniem teren całego Związku Radzie
ckiego, ma ona charakter nie masowy 1 nleetatystyczny (?); dzia
ła... ściśle w ramach Konstytucji ZSRR 1 republik związkowych z 
poszanowaniem zasad demokracji..."

Jdko cel działalności PPPC mon. wymienia się: „— Przeciwsta
wienie się przejawom polityki dyskryminacji i ograniczenia praw 
obywatelskich mniejszości polskiej w Związku Radzieckim;

— Tworzenie w składzie poszczególnych republik radzieckich 
polskich obwodów autonomicznych, ewentualnie utworzenie (pa 
terępach przyłączonych do ZSRR w 1939 roku) Wschodnio - Pol
skiej Republiki w  składzie ZSRR jako gwaranta uniknięcia w sto
sunku do Polaków radzieckich stosowanej od lat polityki ogra. 
niczenia praw człowieka, półprzymusowej asymilacji; apartheidu 
l dyskryminacji;

—  Jednoczenie Polaków ZSRR w  organizacje oświatowo - kul
turalne" itd.

Z powodu uszczuplonej objętości gazety nie ma możliwość) 
szerzej przytoczyć wyżej wymieniony dokument, ani też poddać 
go bardziej szczegółowej analizie. Chciałbym po prostu tylko za
sygnalizować fakt oraz wyrazić pewne refleksje, jakie nasunęły 
się ml po zapoznaniu się z powyższym oświadczeniem.

Otóż przede wszystkim zaskoczył mnie pośpiech oraz tajemni
czość przy założeniu nowej partiL Tak już jest na świecie, że 
kwestie założenia nowych organizacji, które powstają w  sposób 
naturalny, są najpierw szeroko dyskutowane wśród społeczeń
stwa. Jeżeli chodzi o PPPC, to jakoś nie było dotychczas o jej 
powołaniu nie tylko żadnej dyskusji, ale praktycznie i mowy. 
Zebranie (czy zjazd założycielski?) tej organizacji odbyło się wi
docznie w konspiracji, skoro nie powiadomiono o tym nie tylko 
środków masowego przekazu, ale i nas — Polaków. Nie wiado
mo, Ilu i kto z ..Polaków radzieckich** wziął udział w tej impre
zie? Stąd nasuwa się też pytanie, w czyim imieniu nowo powstała 
partia stawia sobie za cel ,.tworzenie w składzie poszczególnych 
republik radzieckich polskich obwodów autonomicznych, ewen
tualnie utworzenie... Wschodnio - Polskiej Republiki w składzie 
ZSRR...**?

Dlaczego właśnie „w składzie ZSRR**, skoro, jak pisze przewód, 
nlczący, PPPC za zasadę swojej działalności uznaje, Iż .Jedynymi 
sprawiedliwymi granicami między państwami* są granice etnicz
ne: jakiekolwiek Inne rozwiązania prowadzą do łamania prawa 
narodów do samostanowienia, są źródłem wrogości ! konfliktów 
międzynarodowośclowych"?

Co prawda, jednym z celów działalności PPPC jest „harmoni
zowanie i humanizacja stosunków Polaków z innymi narodowo
ściami na zasadach wzajemnego poszanowania 1 miłości w celu 
autentycznej demokratyzacji wielkiego Związku Radzieckiego, co 
stanowi niezbędną przesłankę zbudowania „Wspólnego Domu Eu
ropejskiego**. Ale czy możliwe jest osiągnięcie tego celu, sko
ro nowa partia hołduje zasadzie, iż .jedynymi sprawiedliwymi 
granicami między państwami są granice etniczne**?

Od siebie chciałbym dodać, że mapa etniczna Europy środko
wo - Wschodniej, która kształtowała się przez tysiąclecia migra
cji, podbojów i przemian świadomości narodowej jej mieszkań
ców, obecnie pstrzy się mozaika kolorów. Nie było i dziś rów
nież nie ma możliwości wytyczenia w Europie Środkowo-Wschod
niej granic politycznych zbieżnych z granicami etnicznymi.

Zgodnie z oświadczeniem przewodniczącego jednym z celów 
działalności PPPC jest „jednoczenie Polaków ZSRR w organiza
cjach oświatowo - kulturalnych**. Jak wiadomo, takie organiza
cje. które obok pracy kulturalno - oświatowej za cel swej dzia
łalności stawiają również obronę praw Polaków, w różnych zaką
tkach Związku Radzieckiego powstały na długo przed założeniem

Nasuwa się więc pytanie, komu było pilnie potrzebne powoła
nie nowej polskiej organizacji? Przynajmniej na drugim nadzwy
czajnym Zjeidzie ZPL, który się odbył 22 kwietnia brC, gdzie 
J Ciechanowicz * był jednym z pretendentów na prezesa 
ZPL o powołaniu polskiej partii politycznej nie było mowy.

Nie wiadomo, jaką realną korzyść przyniesie „Polakom radzie- 
cklm" nowo powołana partia, jajne jeat Jedno, i e  j g j p s g f c j  
Litewskiej fakt ten wywołał konsternację apolecieńatwa mew. 
.kiego oraz prawdziwe atonien ie BACEW IC Z



P R O J E K T

PROGRAM POLITYKI NARODOWOŚCIOWEJ 
KOMUNISTYCZNEJ PARTO LITW Y

P u f  programie pracwlditane >q 
ogólne waóy
woScIoweJ Komunl.tycznsJ P«t- 
ui Litwy. Podkreśla *l« w ■'i®; 

Fil Interesy narodu lttewalUeBO 1 
I wnyiUricb ludzi Ulwy opwnM
siu na równouprawnieniu naro- 

UóW, szacunku. wiajemnym, 
współpracy, równych prawach I 
jednakowych óbówiąlkach w*zy- 
stkich obywateli Litwy. Podsta
wowa irwarancrt ruwnoścl wizy- 

Ltkicb obywateli Utwy ] « t w o -  
ne, demokratyczne i niepodziel
ne państwo Litewskie, jego kon
stytucja ora* Inne ustawy.

Aprobując Akt odrodzenia Ra
dy Najwyższej Republiki Lltew- 
sKlej z 11 marca 19M0 r. nieza
leżnego Państwa Litewskiego, 
które Związek Radziecki okupo-l 

I wal i zaanektował w rcAa 1949, 
li konkretnymi czynami razem z 
mnyml silami politycznymi spo
łeczeństwa uczestnicząc w  two- 

f rżeniu demokratycznego Państwa 
Litewskiego, Komunistyczna Par
na Litwy w swej polityce naro
dowościowe) konsekwentnie kie
ruje Ślę takimi oto wytycznymi 

opowiada się za:

W  2YCIU POLITYCZNYM

P  — integralnością terytorium 
Państwa Litewskiego i niepodziel. 
nóśeią pod względem politycznym 
i gospodarczym. Partia opowiada 
się przeciwko tworzeniu rejonów 
autonomicznych i narodowościo
wych na terytorium Litwy, za 
szerokim samorządem wszystkich 
rejonów z uwzględnieniem specy
fiki lokalnej regionów;

  równymi prawami i swobo
dami konstytucyjnymi, politycz
nymi, socjalnymi, gospodarczymi, 
kulturalnymi obywateli wszy
stkich narodowości Utwy;

—  wciągnięciem mieszkańców 
wszystkich narodowości Utwy do 
aktywnego udziału w stworzeniu 
niezależnego Państwa Litewskie
go;

—  gwarancjami ustawowymi 
praw obywateli nie Republiki Li
tewskiej;

—  przygotowaniem konkretne
go programu państwowej polity
ki -narodowościowej;

współpracą ze wszystkimi 
partiami politycznymi i organi
zacjami Republiki Utewskiej w 
rozstrzyganiu kwestii narodowoś
ciowej. HPL zmierza do tego, 
aby utworzona została rada kon
sultacyjna, jednocząca przedsta
wicieli różnych partii politycz
nych i wspólnot narodowościo
wych.

KPL surowo potępia reakcyjną 
stalinowską politykę zlewania się 
narodów i przymusowej asymi
lacji, szowinizm i nacjonalizm, 
dyskryminację narodów i poni
żenia godności narodowej czło
wieka. Partia wzywa ludzi wszy
stkich narodowości do szanowa
nia państwowości litewskiej i jej 
ustaw, dąż«»*a narodu litew
skiego do zachowania swoistoś
ci narodowej na ziemi odziedzi
czonej po przodkach i przyzna
nia takiego samego prawa mniej
szościom narodowym zamieszka
łym w republice.

W  POUTYCB czych w sprawie litewskiego ją-
SOCJALNO-EKONOMICZNE! zyka państwowego. KPL opowa-

dd się za przygotowaniem spe- 
Komunistyczna Partia Litwy cjalnego programu nauczania 

jest mocno zdecydowana do te- państwowego
iw abv kroczyć razom z paro- oraz urzeczywistnieniem go w 
dem litewskim, ze wszystkimi szkołach z potokim \ rosyjskim 
ludlmi Litwy i gotowa jest po- jWKaml wykładowymi;
S i  swe silY real- — zmierzać do tego, aby Ra-
JSnu ugriTtowanin państwo- da Najwyzfta KepuDilkl Utow. 
wJtet Ulwy, lepszemu zaspoko- skiej podjcta ustsw, o nosowa- 
S u  w t S b  ^ ń y c h  lek o - nlti j^yków pottttógo t rosyj- 
nomicmycb wszystkich ludB Lit- »  Ulwie Potudnlowo-
wy niezależnie od ich narodu 7, gw„ onlowoć,

W t v m  celu KPL w Radzie możliwość zdobycia w Językach 
Naiwviszal Republiki, w innych rosyjskim i polskim zawodu pe- 
instytucjach władzy, zaradzania dagoga, pracownika kulturalno- 
ó m  irytacjach społecznych M w .atow^ojjieUórych nnych 
bedzie zmierzać do konsekwen- masowych specjainoĄci. Ustalić 
X g o  1 jak najszybszego rozprzy- określoną liczb, miejsc na W £  
śniecią następujących zagadnień: szych uaehilach Litwy dla mlo 

i i  odpowiednio analizując sy- dzieży narodowoici ruelitewsklej 
tuacle WBOhidniowo- wschodnich — rozszerzyć współpracę kul
rejonach Utwy przygotować kom- turalną
pleksowy program rozwoju to - dukcyjnych, szkól ogólnoksąsł- 
S e g o f  gt^odarczego 1 kul- cących Utwy Połudnlowo-Wscho- 
S ra ln L i tych - rejonów, w ktń- dniej z Innyml pokrewnymi or- 
rym uwzględniono by włałdwoi- ganizacjaml rejonów Utwy- W  
cHegoTegionu i historycznie tym celu: organizować wspólne 
uwarunkowane ogólne zacofanie Imprezy kulturalne I dni kultu- 
w porównaniu | innymi rejona- ty; przygotować specjalne tr.sy 
ml Utwy, potrzeby zamieszka- wycieczek dla ludą z pomdnio- 
lVch tu Polaków, Litwinów, Bia- wo-wschodnich rejonów Utwy; 
łorusinów. Rosjan 1 innych nero- organizować w ^ a ^  produk- 
dowośei' cyjnych i szkołach spotkania s

—  reorganizując podział adml- litewskiMi działaczami kaltural
nlstracyjno-terytorlalny . Republi- nyml, ..
M Litewskiej zmierzać do tego, —  KPL Jest zdania, te najlep- 
aby przede wszystkim uwzglt*- szym sposobem zaspt*ojenla po
gnić skład narodowościowy rejo- trzeb obywateli Innych narodo- 
nów południowo-wschodnich Lit- wośd w  Litwie Południowo- 
wv 1 poszczególnych miejscowo*- Wschodniej nie powinno naru 
dfich^trzeby  I opinię; sza ć Interesów zamieszkałych U

_  ,£y przygotowany został Utwtnów. Partia będzie dążyć 
plan perspektywicznego rozwoju tego, aby podjęta została usta 
miasta Sriecskus. KPL zdecydo- wa. która gwarsntowalaby pra 
wana jest aktywnie uczestniczyć wa narodu litewskiego w Utwle 
w rozwijaniu świadomości naro- Południowo-Wschodniej I swo- 
dowej mieszkańców tego miasta, bodny rozwój mieszkańców Ut 
ich integracji do życia społecz- winów; I  ■  
nego Utwy. ~  *mlefzać do tego, aby pro

W  POLITYCE KULTURALNEJ 
1 OŚWIATOWEJ

gramy radiowe i telewizyjne 
językach polskim, rosyjskim . 
Innych mniejszości narodowych 
były lepiej wykorzystywane dla 

KPL popiera dążenie wszy- zespolenia 1 konsolidacji naro- 
stktch mniejszości miodowych tlów Litwy;
Utwy do zachowania swojej spe- ■ KPL będzie się troszczyć - 
cyflU narodowej. Języka, reUgiL to, aby wszystkie wspólnoty na- 
obyczajów i tradycji kultural- rodowośdowe były zaopatrzone 
nych, do wychowywania na ich w  pomieszczenia do pracy kuł- 
podstawie młodzieży, utreymywa- turalno-oSwiatowej i aby zwróco- 
nia więzi z historyczną ojczyzną, no im poprzednio należące n 

Komunistyczna Partia Utwy nich instytuty kultury, kultu 1 
uważa za konieczne: ne»  1 , J ,

— wszechstronnie zachęcać KPL opowiada się za udzie 
drfrfri™** kulturalną mniejszoś- leniem pomocy przez instytucje 
ci narodowych oraz Ich współ- władz Republiki Utewskiej S 
działanie z kulturą narodu litew- społeczeństwa Litwinom zamle 
skiego; szkałym w  Rzeczypospolitej Pol

 zwrócić, uporządkować i śktej, Białoruskiej SRR, RFSRR,
uczynić dostępną mniejszościom obwodzie kaliningradzkim i ,n 
narodowym całą ich spuściznę nych miejscowościach ZSRR 
historyczną i kultury narodowej; rozwijaniu kultury i oświaty

—  dążyć do realnego urzeczy- języku ojczystym, obyczajów 
wistnienia aktów ustaw od a w- tradycji.

KOMISJA DO SPRAW STOSUNKÓW  
NARODOWOŚCIOWYCH KOMITETU CENTRALNEGO 

KOMUNISTYCZNEJ PARTO U TW Y

Ogłaszając projekt tego programu komisja do spraw stosunków 
narodowościowych Komitetu Centralnego KP Litwy żywi nadzie
ję, iż ludzie różnych narodowości Litwy zgłoszą cenne uwagi 1 
propozycje, które niewątpliwie będą bardzo ważne dla pogłębia
nia wzajemnego zaufania i Jedności narodów Republiki Utew
skiej. Czekamy na wasze słowo,

1S-20 MAJA—POWTÓRNE, WYBORY M iUD
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ZADBAĆ 0  LUDZI
W  Stolicy zapowiada tlą 6#- 

Ipięta rywalizacja o uzyskani* 1 
|mandatu deputowanego. FtmkS- 
szak KOWALEWSKI (pa ztfjąciu), 
klarownik sektora NB1 Elektro- 
]gra(łi kandyduje do Witeósklcl 
Młejskłaj Rady Samorządu, w ok. 
irągu nr 86 (uL Subocz, Marlui' 
cle, Batmont).

—  Uwstam, ża sprawa istotnej 
wagi •• to zadbania o cmentarz 
Rossa. Zresztą, ten problem chy
ba leży na sercu każdego kan
dydata, deputowanego, wilniani
na — mówi. — Po drugie, jako 
że zostałem wysunięty przez Za
rząd Miejski ZPL, więc będę bro
nił Jego postulatów.

F. Kowalewski Jest prezesem 
koła ZPL w swym instytucie 
Sprawy Polaków zna od pod- 
staw. Urodził się w rejonie wi
leńskim, jak uściśla w parafii 
podbrzeskiej. Ukończył Wileńską 
Szkołę Średnią nr S, następnie 
—  wydział iizykl na Uniwersy
tecie Wileńskim. W  NB! Elektro- 
grafii pracuje od roku 1959. Zre
sztą Jest też weteranem zespołu 
^Willa**.

Rozmawiałam z F. Kowalew
skim akurat po jego powrocie z 
Polaki z Ogólnoświatowej Piel
grzymki Sybiraków. Zorganizo
wał on wyjazd na tę impre
zę dla byłych zesłańców, o- 
bosowiczów z Wilna i rejonów

DŁONI

kfZWIJ SI
uącr pc

podwiiańskidL |_
— Mam bolcsae dofc«|4| 

w 1949 roku miałem S j B ^ E  
ny do Irkucka. Udała 
s ojcem uciec. N a & ó it f lS  
1 siostra trafiły na 
mówi F, Kowalew A L 

Zapewne, je*lt 
mój rozmówca ne — ^
mDejsklch potrafi  I
ry stalinizmu, iudd 
nie i niewinnie 
przez los.

Jadwlfa B ffipggM

By uprawnienia nie były papierkowe.
W  okręgu wyborczym ar 100 

kandyduje do Sady Samorządu 
rejonu wileńskiego Mieczys
ław Rymkiewicz (n« zdjęda), 
fotograf Wydawnictwa KC KPL, 
które od niedawna Jest I itawUas 
Przedsiębiorstwem Wydawniczym 
„Spauda".

—  Zostaliście deputowanym 
Niemenczyńskie) Miejskiej Rady 
Samorządu. Natomiast podczas 
powtórnego głosowania, startując 
do rady rejonowej jabnB o  kiL 
kanaście głosów. Przypuszczam, 
że niektórzy nie wzięU udziału 
w wyborach z powodu pasyw
ności, a nawel p p lau ło śd  Są 
również tacy, którzy wątpią, u 
deputowani rozwiążą Ich prób- 
lemyM.

—  Jakkołwiek obecnie ck> rad 
kandydują przeważnie ludzie 
chętni zrobienia czegoś, to niek
tórzy wyborcy całkiem nie 
uczestniczą w  jwyboraćh. Skąd 
ta pasywność? Podczas pnzediwy. 
borazyoh roimdw z lislżmi wyw
nioskowałem, że przeważająca 
większość niemenezynian Litwi. 
nów znowu nie przyjdzie gło
sować. Motywują to tym, iż nie 
mają swoich kandydatów. A  prze.
cięż nikt nie przeszkadzał ich 
wysuwać...

Zazwyczaj w  przededniu wy
borów kandydaci nie skąpią o- 
bietnic. Moim zdaniem, w ta
kim czasie najbardziej stosow
ne by było powiedzieć o swych 
zamiarach, dążeniach. Czy bę
dą one wcielona w  życie, 
to zależy od tego, jak zacz
nie działać samorząd, czy będzie 
posiadał faktyczne, a nie papier
kowe, uprawnienia. Nie mniej 
ważne są środki pieniężne. Ow

szem, załatwienie niektoryct p ą  
blemów me wymaga natiHHl 
pieniężnych, wystarczą 
chęci. Dla moich jH M B l  
niemenczynian, aktuafcm m m  
in. kwestia Tąx«irąftn— ■  att 
steedta. W  warunkach tfrfkflRi 
należy również ssAaC o spoK 
ny i sprawiaRfery potkM H  
warów, ujawnić i M w gH W  
nadużycia handowcósr. M 8 *  
jest sprawa p m k ś i^ l  
s±o ły  w  Nionencsjale. 
fam, te  praca diL|s« 
dzie bardziej d n m s  JcmaR 
czują pomoc 
współdziałanie ze 
ców.

—  DzięknJę.

Jadwiga
Fot M. I H

DZIS—MIĘDZYNARODOWY DZIEŃ MUZEÓW

W drewnianym domku, nad bursztynowym Bałtykiemj
. . . .  . . i  . _____ »_■___i.i___  <___7ahawna iliistracia. razedsta- buchł w  maju 1938 1 ,

Bogate, zbudowane z rozma
chem muzea, ich zawartość —  
pociągają oko, umysł 1 wyob
raźnię. Małe, skromne muzea- 
rinmiiri —  emanują swpjskością, 
serdecznością. Także odkrywa 
slę^. świat niby wciąż ten sam, 
a przecież inaczej — od nowa 
odczytany.

Skromny, parterowy domek w  
Pałandze przy uL WytaiAo 23a. 
Muzetan w  byłym domu dokto
ra Jonasa Szliupasa, w  dawnych 
dobrych czasach —  burmistrza 
Pałańgi. Znana to w  historii Ut- 
wy postać. Tu, w  Pałandze tro
szczył się przede wszystkim o 
to, żeby w mieście byk) ambu

latorium, żeby stale była 
przynajmniej akuszerka. Na ce
le lecznicze oddał dwa pokoje 
swego domu. Dziś —  dom ten 
można odwiedzić i znaleźć w  
nim mnóstwo ciekawych rzeczy 

łącznie z portretem M. Ro
mera —  profesora i rektora Ko
wieńskiego Uniwersytetu im. 
Witolda Wiefldego. Stare lito
grafie, sztychy, ryciny, pocztów, 
ki przedstawiające widoki Palan- 
gi w  wiekach wcześniejszych 
(..Polonga Morzem Bałtyc
kim, widok z plaży na Górę 
BŁruty" —  rys. z natury Napo. 
leon Orda; Połąga —  Palanga —  
Pałangen —  pocztówki, wido

kówki przedstawiające uzdro
wisko w  XIX w.). Jest tu też 
nieco poloników, rzadkie książ
ki z zakresu medycyny (Biblio
teka Umiejętności Lekarskich 
—  Historia Medycyny t  l  Me
dycyna wieków starożytnych 1 
średnich, Warszawa —  1876 rN 
albo: „Nowy poradnik lekarski 
dla osób wszdkiego stanu" —  
wytd. 1835.; czy znów: „Druskie. 
nik i • szkic lŁteracko-ldcarski 
wydany przez J. L Kraszewskie
go 1 Ksawerego Wolfganga" —  
Witao, Drukiem Józefa Zawadz
kiego, 1848 r.). Uwagę zwraca 
ceramiczna patera przedstawia
jąca warszawski „Tygodnik"

i — zabawna ilustracja, przedsta
wiająca parę sędziwych stanrsz- 
ków: „Był sobie dziad i baba, 
bardzo starzy oboje...".

Mnósfcwo ciekawych rzeczy 
umA m  w  tym tksnku-muzeum 
znftfeżć, a chcąc dowiedzieć się 
więcej szczegółów —  najlepiej 
zapytać o nie jedną z pracow.

tego muzeum — Adolfi
nę Gfercziene, sędziwą mieszkań, 
kę Falangi, która o  wsryWkfcn 
tu opowie: i o rodzinie hrabiów 
Tysddewiczów, I o  swoim ojcu, 
który drewniane schody wiodą
ce na Górę Biruty budowa* i o 
.„straszliwym pożarze; lotózy wy

buchł w  maju
|mal pół miasta sCTWi i g |  
tacb
dwó*u staliuuwiri^  
z dębu, który M w_
nm-muzeum dsa S ł ł ®  
rósł —  sjnboi bsqM 
izy ^inęfi na S jt iu a - H  

P a l a n  —  to  a le  «3F*® B  
czyata, piękua pbia  
również — 
my. w  których 
ją się \m j lsdtf 
w tym snanych
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■  adres; 232043, Wilno, aL Er- 
I |M. 4M3*3).

Jesteśmy tyko grupą ini
cjatywny jak każdy, obarcze- 
■  joteony codzienną pracą. 
Me mażemy obiecać rzeczy 
sierealny ch. Sprawa inszy z 
■tqao, jeaeli każdy Czytel
nik zechce przyłożyć się do 
lq  sprawy, a zacząć można 

U liołia  M n -  bardzo zwyczajnie: pomóc
ei.- aa wypełnić i wydać ankietę

I czyc, 4  p  I *  tym. którzy sann nie potrafią.

„Kariera Wileńskiego" wierna 
• rodzaje akcjom sili osierdzia 

yrnksioną grapą ini- 
|ej poczynania, bę-

• ł  *s C ijkkAto z praBą: zgła- 
L fcttoj  i wrfąl — ale dla róz- 

PMn 1 potrzeby serca, niosą 
f p  Wiemy, te takich lodzi 

[ ^  na wzmianką na na.
■ B A  bez Innym dla przykładu.

N A  70-LECIE URODZIN

JAN PAWEŁ II-W YBITNA OSOBOWOŚĆ
Papież Jan Paweł n  (Karol 

Wojtyła) jest powszechnie zna- 
ny jako kaptan, teolog, polityk. 
Hjjąirawtn i poeta. Najmniej 
jednak wiemy ó papieżu jako 
uczonym — katolickim etyku 
i Dłaaofie.

Badania naukowe Karola Woj
tyły stanowią jedną z głównych 
duchowych dróg wiodących go 
do Rzymu —  odnowy nauki 
Kościoła Rzymskokatolickiego 
po U Soborze Watykańskim.

Tę drogę można podzielić na 
kilka etapów lub znacznych o 
siągnięć. Urodzony 18 maja 
1320 r„ w  1938 r. Kard Woj 
tyła ukończył gimnazjum państ
wowe i  wstąpił na Wydział Fi 
tozohezny Uiuwersyietu 
lońskiego. Studia z filozofii 
chrześcijańskiej miał zaliczone 
w  1946 r. na wydziale teologi
cznym tegoż uniwersytetu, W  
tymże roku otrzymuje święcenie 
kapłańskie. W  latach 1946—  
1948 został wysłany na dalsze 
studia filozofii tomistycznej w 
Angeiicum iinmimicaiw*ini insty
tucie filozoficznym w Rzymie. W  
1953 tr. K. Wojtyła habilitował 
się na podstawie rozprawy dok* 
torskiej „Ocena możliwości 
zbudowania etyki chrześcijańs
kiej przy założeniach systemu 
Maksa Schełera" (UihŁm, 1959, 
129 s.).

K. Wojtyła napisał rozprawę 
ze stanowiska personalizmu. 
Słowo „persona" z języka łaciń
skiego tłumaczy się —  „osoba". 
Co się tyczy określenia persona, 
lizmu, to należy go zaliczyć do 
modernistycznego kierunku 
współezesięj filozofii chrzęści* 
jarskiej, uznającą osobę . za 
wyższą wartość duchową i pier
wiastek rzeczywistości twórczej, 
a otaczający świat za zjawisko 
twórczej aktywności osoby naj- 
wyższej —  Boga

W  latach 1954—1974 K. W oj
tyła wykłada etykę na Katolic
kim Uniwersytecie Lubelskim, 
uzyskuje tytuł-docenta W  1956 
i . został wyświęcony na bisku
pa. W  1960 r. ukazała się w  
druku jego monografia „Miłość 
i odpowiedzialność. Studjum «- 
tyczne" (Kraków, 1960, 314 a), 
przetłumaczona później na fran* 
cuski, hiszpański i włoski. Ko

mentatorzy w krajach Europy 
Zachodniej uznali tę pracę za 
nowatordcą. Jej autor został 
pierwszym twórcą katolickiej e. 
tyki personalistycznej.

Miłość w  tej pracy nie jest 
utożsamiana z pojęciem caritas, 
lecz dotyczy uczucia łączącego 
się z erotyką i sferą seksualną. 
Uczucie miłości między mężczy
zną i kobietą zostało oświecone 
nie tylko ze strony teologii, a- 
le i z punktu widzenia psycho
logicznego i biologicznego U~ 
warunkowania miłości.

K. Wojtyła dzięki zasadne 
— normie personalistycznej o- 
bronił w etyce podstawę god
ności człowieka.

W  1967 r. biskup K. Wojty
ła zostaje podniesiony pizez pa* 
pieża Pawła VI do godności 
kardynała. W  tym czasie kardy, 
nał był aktywnym członkiem 
klubu intelektualistów w Krako
wie. Prowadził ożywione dys
kusje ze znanymi w święcie u* 
czonymi -— filozofem R. Ingar
denem, psychologiem A. Kępiń
skim, archeologiem K. Michals
kim. K. Wojtyła drukuje kilka
dziesiąt artykułów naukowych.

16 października 1978 r. Polak

K. Wojtyła jako pierwszy nie- 
Włoch został wybrany kolejnym 
papieżem Kościoła' Rzymskoka
tolickiego. Przybrał on imię Ja
na Pawła IL W  swych orędziach 
i encyklikach papież zadeklaro
wał wolę wniesienia konkretne
go wkładu w  trwałe i  przewa
żające w  świecie sprawy poko. 
ju, rozwoju i sprawiedliwości 
międzynarodowej. Zasada - nor. 
ma peraonałlstyczna i chrześci
jańskie wartości moralne, które 
znalazły opracowanie w 30 pra
cy naukowej K. Wojtyły do 
pontyfikatu, znalazły swe meto
dologiczne zastosowanie w o- 
ficjałnych dokumentach waty
kańskich, przede wszystkim, w 
encyklikach „Redeanptor homi- 
nis“ (Odkupicie] człowieka, 
1979 r.), „Dives In misericor 
dia" (Bogaty w miłosierdzie, 
1980), „Laborem eiercens“ (O 
pracy ludzkiej, 1981), „Sollitd- 
tudo rei sveiałis“ (Troska o 
sprawy społeczne, 1988) i in
nych.

Eugeniusz WASttJBWSB, 
kandydat nauk filozoficznych, 
starszy pracownik naukowy 

Instytutu Filozofią Socjologii, 
i Prawa AN Republiki 

Litewskiej

S E M I N A R I U M  W  „ L I E T U W I E
Już drugi dzień trwa republi

kańskie seminarium w  sali kon
ferencyjnej stołecznego hotelu 
„Lteuwa" na temat: „Efektywne 
metody poprawy warunków pra* 
cy1’. Przedsięwzięcie dla kierow
ników przedsiębiorstw produk
cyjnych republiki zorganizowa
ły Litewski NBI Naukowo-Te
chnicznej Informacji i Ekonomi

cznej Analizy, NBI Higieny o- 
raz spółdzielnia prac projekto
wych „Relaks Projektas".

Zgromadzeni wysłuchują pre
lekcji i odczytów wybitnych
specjalistów z dziedziny higieny 
pracy, m. in. dra nauk medycz
nych profesora Uniwersytetu Wi
leńskiego A. Baubłnasa, dra nauk 
medycznych W. Murzy, nauko
wych pracowników Akademii

Medycznej ZSRR J. Starożuk, N. 
Mokinej, N. Morinienko i wielu 
innych.

Dla uczestników seminaruan 
zostanie zorganizowany pokaz 
tematycznych filmów oraz wys
tawa prac naukowych. Prócz te
go zapoznają się oni z działal
nością gabinetu relaksu Wileń
skiej Fabryki „Sparta".

W. ZAREMBA

SPORT
Z PIŁKA I WOKÓŁ NIEJ

'Ar Piłkarska reprezentacja 
ZSRR w ramach przygotowań do 
puli finałowej mistrzostw świata 
we Włoszech zmierzyła, się oL  
nionej środy na wyjeździe z na. 
rodową jedenastką Izraela i ule.
8 2:3. Bramki dla gości aio.
byfi G. Litowczenko oraz A  Mi. 
chajhczenko.

★  Również drugi z trzech eu
ropejskich piłkarskich pucha
rów w tym roku trafił do Włoch,
W  rewanżowym ^potkaniu roz
grywek o Puchar UEFA „Juven_ 
tus" zremisował z „Fioreotiną"
—Ort), a że w pierwszym meczu 
wygrał — 3:1, on właśnie został 
posiadaczem tego zaszczytnego 
trofeum.

Mecz miał niezwykle żacię. 
ty przebieg, a piłkarze nLe prze. 
bierali w fanrfirafh, za co sędzia 
zmuszony był pokazać im 
jeden czerwony i pięć żółtych 
kartoników. Ten ostatni ujrzał 
również S. Alejnikow.

Warto dodać, że ,,Juvenlus‘' 
po raz ostatni był posiadaczem 
Pucharu UEFA w  reku 1977.

Minionej niedzieli jeszcze 
jeden zawodnik wileńskiego 
„Źalgirisu" W. Sukristow udał 
się za granicę — do Izraela 
Przez dwa tygodnie będzie on 
poddawany sprawdzianom, a je
żeli wypadnie w nich pomyśL 
nie, najprawdopodobniej podpi
sze kontrakt z jedenastką ,.Baita
ra" w Teł-Awiwie.

+  Trener piłkarskie] repre
zentacji RFN, znany sprzed laty 
prikarz F. Beckenbauer oświad
czył, że chciałby zostać szko
leniowcem narodowej druży
ny USA. „JeśH Amerykanie 
mnie zaproszą —  to najprawdo
podobniej wyrażę zgodę. PiHca 
nożna w Stanach Zjednoczo
nych nie jest mi obca, jako że 
sam od J977 do 1980 r. broni- 
łem barw „Kosmosu" z Nowego 
Jorku".

Kontrakt Beckenbauera z Fede
racją Piłki Nożnej RFN wyga
sa po mistrzostwach świata we 
Włoszech.

SZTANGI CORAZ CIĘ2SZE 

W  duńskim mieście AŁorg 
trwają mistrzostwa Europy w 
podnoszeniu ciężarów. Na razie 
rozegrano 5 kategorii wagowych 
a tytuły mistrzów Starego Kon. 
tynento ^dobywali: L Iwanow 
(Bułgaria). S. Marinow (Bułgaria)* 
A  Ćwika (Rumunia), J. Jotow 
(Bułgaria) oraz W. Kuzniecow 
{ZSRR). Na razie więc górą są 
mistrzowie pomostu z Bułgarii.

Po długiej przerwie w mis
trzostwach Starego Kontynen
tu biorą udział reprezentanci 
Albanii | —  przyznać trzeba —  
z powodzeniem, jako że dotych
czas zdobyli dwa medale —  
srebrny i brązowy. Na podium 
w dwóch przypadkach stali też 
Polacy —  J. Gutowski w  wadze 
do 52 kg wywalczył kruszec brą
zowy, a W. Kasiński w wadze 
do 75 kg — srebrny,
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ira starego W ilna w W arszawie
(■ie pod brzemieniem czasu, al- 
§§ pod dotykiem barbarzyńskiej
w

Grażyna Jonkajtys . Luba —  
pcujdMawM się nam miła pani, 

jest autorką scenariusza 
pWfcsa i redakcji wystawy. 

Znajome brzmienie nazwis- 
i%r«wd<u? Przed laty bywa. 

m y  do roku w Wilnie 
H | g  tsz w roku 1939. Wiele 
PU  ®e wspomnieniach wybiera- 

*ę  do miasta mej miodoś- 
l^jfl razy teoretycznie. Prak- 

? * * *  ~  zawsze coś stawało na 
Od wlehz lat nosi' 

^  Z Tssiiin m zorganizowa- 
. ^  **l° pokazu. Odłożyłam na- 

do dzied za grani- 
. 7  P*1d*sj ekspozycję udo> 

wr*sdzającjfłn. Miałam 
2 5  ę 00^ ,  przede wszy- 

K wymienić profesora
► ZJj t * 1 leemtza, honorowego 

Muzeum Narodowego

w Warszawie, który jest również 
autorem wstępu do katalogu wy
stawy, Znajdziecie tu wiele jego 
wspaniałych słów o starym gro
dzie Giedymina. Ale współczes
ne pokolenie na pewno powin
no być szczególnie zadowolone z 
takiej opinii profesora: „Czaru
jące piękne, dawne Wilno oca
lało. Należy się władzom litew
skim najwyższe uznanie za taką 
mądrą decyzję (od red: tworze
nia wokół miasta na przedmieś
ciach pierścienia nowoczesnej 
zabudowy) Na mapie Europy 
wśród miast pięknych, które 
zwiedzają turyści z wielu krajów, 
Wilno zajmuje poczesne miej
sce*.

— Zapraszam do zwiedzania 
— mówi pani Grażyna — Na 
wstępie powiem, że pokaz ten 
jest kontynuacją cyklu zapocząt
kowanego przez Stowarzyszenie 
Architektów Polskich zorganizo

waniem wystawy „Architektura 
starego Lwowa- , trzy lata temu. 
Przy urządzeniu obecnego poka
zu wykorzystane zostały mate
riały gromadzone w zbiorach 
ikonograficznych i dokumentacji 
fotograficznej Muzeum Narodo
wego oraz materiały ze zbiorów 
prywatnych.

Architekt Grażyna Jonkajtys - 
Luba zaczęła prezentację przy
gotowywać w roku 1987. Nawet 
nie myślała, że obecnie ekspozy. 
cja będzie miała taką wymowę. 
Dużo ludzi zgromadziło się na 
otwarcie, zawsze jest sporo zwie
dzających. To cieszy. Zresztą po
kaz jest naprawdę przepiękny. 
Jak można opisać ponad 250 ek
sponatów, o których pani Grażyna 
opowiada nadzwyczaj ciekawie, 
z wielką miłością, chciwie też 
chłonie każdą wzmiankę o współ
czesnym naszym grodzie.

. — Znam go teraz tylko z opi
sów, literatury, Między innymi 
przy urządzeniu tej prezentacji 
niezwykle pomocny był mi al
bum N. Kitkauskasa ,,VUnlau> 
Pilys1* oraz zbiorowa' „Vllniaus 
Architektura”. Wiele wykresów, 
zdjęć, wykorzystałam tu.

...Zaułki, bramy, kościoły, ich 
portale, krużganki — niby tak 
znane, oglądane w naturze —; tu 
nabierają szczególnego brzmie
nia I jakie by to było Wilno bez 
świąt, tradycji. Oto fotografie E. 
I B, Zdanowskich z najsłynniej
szego jarmarku wileńskiego w 
dniu 4' marca na Łukiszkach. 
„Kaziuki“ obok kościoła św. Ja
kuba — palmy, dzieże, serca, ob
warzanki, postacie starych wil
nian...

W  ekspozycji są też unikaty: 
najstarsze plany Wilna z roku 
1550, z Atlasu Brauna, „Plan mia
sta Wilna za Jagiełły, przed 
przyjęcie^ chrześcijaństwa-. Wi
dok Wilna z roku 1730 i in. Zre
sztą każda Utografia, zdjęcia E 
4 B. Zdanowskich, J. Bułhaka, ak
warele F. Smuglewlcza, rysunki z 
albumu K. Wilczyńskiego czyż 
nie są unikatami!

Cóż dodać do tej relacji? Mo
że jedno ze zdań autorstwa Wło
dzimierza Pażniewskiego: ,,Ar-
chitektura miasta nad Willą każ
dym detalem przypomina zastyg
łą ideę unii, godzenia różnic i 
przeciwieństw, co nadaje kości o- 
łom, zaułkom i domom podskór
ną dramaturgię nigdy nie milk
nącego sporu, jakiejś rzeczowej 
licytacji wartości i stylów, bez 
wyraźnej przewagi jednego czy 
drugiego z nich. Jest to cos w 
rodzaju polsko - litewskiej ele
gii-.

I jeszcze jedno zdania Tym 
razem umieszczone przy wejściu: 
„Dochód z wystawy przeznaczo
ny jest na fundusz pomocy 
dzieciom niepełnosprawnym1*.

Czas nagli. W  planie nowe 
spotkanie warszawskie. Ale, gdy 
tylko wykroimy godzinkę, zaj
rzymy jeszcze na herbatkę do 
pani Grażyny, by pomówić o Ka
zachstanie, w którym na zesła
niu spędziła 6 lat, o obecnej blo
kadzie gospodarczej, no i znów 
o Wilnie...

Helena SADKOWSKA, 
kor. ^Kuriera Wileńskiego* 

Wilno—Warszawa
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P«ed.l^lorrtw wytwórctych, u.h.*owych 1 innych, 
rt. więc, te w wynika Interwencji ranownych « -  

- łnirł«tvwa znalazła poparcie w  Senackiej Ko-
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NARZEKAĆ LUBIMY...
Gośdltómy ostatnio dwa zna- 

komite zespoły, J^ńre, ” f?T  
jzólnie powinny były Mlntereao- 
m i  PolakAw. Pieruny —  chór 
Archikatedry Warrawsklej, ra- 
(oiooy w  1983 roku 1 rtelaialanr
pod patronat«n kaniyoat* J6-
n b  Glempa, prymasa Pahki. za
łożycielem i dyrygenta *  
pohl ja *  k.. dr Afflkwj Fita. 
ber. muiykotoŁ >t»olw«>t Ata. 
dfńiii Teologii Katolickiej _ 
Warszawie W  repertuarze zea. 
polu eą utwory kampo*yto*ow 
dawnych i współczesnych? P * ;  
»nrłi i .obcych. W « t o  jeszcze 
dodać, ie występowa! on w Au- 
*ril, Włoszech. Szwajcarii, RFN, 
Belgii, Holandii Uri.

Niedawno zawitał do WHm - 
Zaprezentował się w
iw. Ducha i w  Katedra*. Śpie
wa! cudownie. Dla stosunkowo 
nielicznych słuchaczy. Podkreślam 
stosunkowo, ho ptWtomośd n?e 
brakło, ale mogło byt włę»J, 
znacznie więcej. Ci, co przyby
li npw do Katedry, dowiedzieli się 
o wizycie chóru z W ani#wy  
podczas uroczystości odsłonięcia 
Krzyża Połakom Zesłańcom w  
Kalwarii Wileńskiej. A  warto 
było przecież o szersze rozrek
lamowanie tak znakomitego zes.

P°jSolczanie" "z Solecznik bawili 
/ w Czechosłowacji. Do redakcji 

„Kuriera Wileńskiego" docierały 
opowieid o ich wspaniałym po-

I witaniu, o tym, że prasa szeroko 
pisała o wizycie naszego zespo
łu  I oto nastąpiła rewizyta. Z 
Zaolzia przybył do ,,Solczan" ze
spół regionalny „Błędowice". Po
dobno reprezentuje bardzo wy
soki poziom. Przekonali się o 
tym d, którzy byli na koncer
tach. Niestety, w prasie o tym 
nic. „Solczanle" nie uważali za 
potrzebne poinformować o wizy 
de gości z Czechosłowacji. Zre- 
stfą do tematu tego jeszcze 
wrócimy.

Chodaż należy przyznać: z in
formację różnie u nas bywa. Pa 
mielimy narzekania czytelników: 
nie mamy filmów polskich w  
oryginalnej wersji językowej. Te. 
raz mamy i co? Przedwczoraj sa
la lektorium „Wiedzy-  niemal 
świeciła pustkami, choć anonso
waliśmy pokaz polskiej komedii 
„Sami swoi'V choć dyrektor lek
torium pan Stanisław Korczyń
ski osobiście Informował szkoły 
wileńskie o inauguracji pokazu 
filmów polskich...

Czegóż wobec tego nie rozu 
mierny. Pozostajemy jednak w  
nadziei, że dzisiejsza projekcja 
filmu „Sami swoi" (pocz. o godz. 
IB) zgromadzi więcej widzów. A  
przy okazji: 22 i 25 maja wy
świetlony zostanie „Pan Woło
dyjowski". Początek filmu —  
zgodnie z życzeniami widzów - 
o godz. 18.30.

Halina JOTKlAŁŁO

CO, KIEDY, GDZIE
TEATR

*  Kto nla zdążył na (ft-zed- 
Etawiśnia Teatru Dziwaków, któ
ra odbyły się w Domu Prasy, ma 
obacnla okazję. Zespół wstępu
je w lokalu Rosyjskiego Teatru 
Dramatycznego. Dziś przedsta
wienie dla dzieci „Innym razem" 
łgodz. 16). Jutro o 19.30 „Kon
rad Wallenrod". Natomiast w nie
dziela „Piosenka uśmiech wy
woła (qodz. 12).

•k W lokalu teatru „Lele** na
dal na gościnnych występach ba
wi Kaliningradzki Teatr Lalko
wy. Jutro <— „Winni Puch", na
tomiast w niedzielę „Król Goź
dzik**.

•k ANONS. Od poniedziałku w 
naszym mieście rozpoczyna wy
stępy gościnne Paneweżyskl Te
atr Dramatyczny.

*  Jutro w Pałacu Kultury KO. 
lelarzy o godzinie 14 występuje 
„wilnlanka”. Tan polskJ ludowy 
zespół pieśni i tańca działający 
przy wileńskiej Szkoła Średniej 
im. A. Mickiewicza obchodzi 10- 
tecie działalności artystycznej I 
właśnie jutrzejszy koncert poś
więcony Jest temu wydarzeniu.

KONCERTY
*  Sala Teatru Opery ] Baletu 

w niedzielę zostanie udostępnio
na dziecięcemu ludowemu zes
połowi pieśni i tańca „Ugnele", 
który będzie miał tu koncert 
sprawozdawczy. Początek o godz.
11

*  Jeszcze jeden koncert dzie
cięcy — a raczej całe święto. 
Oabędzie sif dziś w Pałacu Kul
tury 1 Sportu MSW o godz. j  7. 
Zaprezentują swój dorobek zes. 
poły amatorskie działające przy 
dziecięcych klubach stolicy.

*  Jeżeli ktokolwiek będzie 
miał okazję odwiedzić W wol
nych dniach Kowno, proponuje
my zajrzeć w sobotę do Hali 
Sportowej, gdzie przewidziane 
s^ występy najlepszych brygad 
agitacyjnych Litwy.- Początek 
koncertu o godz. 16 i 20.

WYSTAWY
*  Pałac Wystaw Artystycz

nych. Republikańska wystawa 
sztuki stosowanej rozsZePzyla 
swój zakres — to znaczy obok 
szkła, skóry, wyrobów Jubiler
skich eksponowany Jest tekstyl 
i ceramika. Jeżeli chodzi o f 
pierwszy, to w większości są 
gobeliny. Ceramika Jest tworem 
około 50 plastyków, dlatego tąk 
szeroka Jest gama prezentowa
nych wyrobów.

ś  W lokalu tym motamy o- 
bejrzeć również autorską pre
zentację fotograficzną mieszkań
ca Pafangl Juozasa Meszkysa. 
Jego zdjęcia nacechowana są 
śmiałymi eksperymentami. Cie
kawe są też prace o tematyce 
folklorystycznej,

*  W Pałacu Wystaw (al. Kos
monautów 5) czynny Jest pokaz 
litewskiej rzeźby ludowej.

ODCZYTY
*  W lektorium „Wiedzy**, w 

niedzielę o godz. 15 odczyt 
„Przyszłość bez Chrystusa — 
przyszłość bez nadziei**.

*  W wileńskim Planetarium 
dziś i jutro spotkanie z psycho
terapeutami z Moskwy.

T y l k o  17 d n i
od 26 maja do 11 czerwca 1990 r. w  w | S

w y s t ę p y  1

gościnne 1 
cyrku 1

„ A E R O S “
Z  NIEMIECKIEJ REPUBLIKI DEMOKRATYCZNEJ

W  programie; słonie Indyjskie, atrak

cja „Drapieżniki", tresowane konie, pie

ski, osły, ekwilibryści na linie i inne po

zycje tradycyjnych i oryginalnych gatun

ków.

Początek przedstawień o godz. 15 I 19 

codziennie.

Przedstawienie cyrkowe trwa dwie 
godz. 20 minut

Zespół cyrkowy będzie się mieścił przy 

al. Kosmonautów w  dzielnicy Szeszkine.

Bilety są do nabycia w  

przystanku koło Domu .

Na przedstawienia w  soboty j 
le przede wszystkim uwzględnia H  

szenia zespołów z terenu. W  c y i fe ^ H  

ła „Ekspress-Foto” . Fotografie m g H H  

są o godz, 13 i  22 przy gtówayu K B  

ciu do cyrku.

(Zam. 213a)

TELEWIZJA
PIĄTEK, 1S MAJA 

PROGRAM REPUBLIKAŃSKI 
7.45 — Dzień dobry. 0.15 — 

Dla przyjaciół przyrody. 8.40 — 
Mistroostwa kaazykarwd* Ulwy 
wśród mężczyzn. „Srwleea** (Wi
lno) — „Pilenai- (Kowno). 18.00
— Magazyn filmowy „Kronika 
Ulwy- nr 7. 16.10 — Reklama. 
16.15 Wiadomości. 18.20 —- 
Nowości* dnia (w Jęz. ras.). 18.30
— Reportaż z kongresu kultury 
Litwy. 20.30 — Dobranocka.
21.00 — Panorama. 21.35 — 
Szanujmy sławo. 21.40 — Litwa 
na święcie. 22.10 — Reiporta* z 
kongresu kultury LAtwy. Pod
czas przerwy o 23.10 — Wiado
mości.

I OGÓLNOZWIĄZKOWY
5.30 — 120 minut. 7.30 — Kre

skówki. 8-00 — Wesołe otarty. 
8.45 Koncert orkiestry pre
zydenckiej piechoty marskiej 
USA. 9.45 — ...do lat 16 1 dla 
staiśzych. 10.30 — Pory roku. 
Maj. 11.30, 14.30 — ■ Służba no
wości TV. 14.45 — J P p  dla dzie
ci „Timur i Jego drużyna". II 
seria. 15.50 — Gdy macd® po
nad... 16.35 S  Kreskówka. 16.40
— Na światowy Dzień Muzeów. 
17 30 —  ̂  Służba nowości TY. 
18ioo — Postęp, snfo-nmacja, -re
klama. 18.30'— Dialogi podUycz. 
ne. 20.00 m  Czas. 20.40 — Mie
szanka informacyjna. 22.50 — 
TV festiwal muzyki rosyjskiej. 
23.20 — Służba nowości TY.

II OGÓLNOZWIĄZKOWY
17.30 — Służba nowości TY.

18.00 — TV flJmf dok. 18.20 
Międzynarodowe zawody wioślar
skie. 19X)0 — Dobranocka. 19.15
— Program tfrfónmacyjny. 20.00 
  Gra laureat międzynarodowe
go konkursu planistów E. Ady* 
gezal Zade. 20.15 — Sport dla 
wszystkich. 20.30 — I zjaad de
putowanych ludowych RFSRR.

TELEWIZJA POLSKA 
PROGRAM I 

17.20 — Program dnia. Tele- 
gazeta 17.25 -^ D la  młodych 
widzów. 17.50 — Dla dzieci. 
18.15 — ' Teleexpress. 18.30 — 
„Raport” — publicystyka mię
dzynarodowa. 19.00 — Program 
lokalny. 19.45 — „lO minut*.
20.00 — Dobranoc. 20.10 — 
„Teraz- — tygodnik gospodar
czy. 20.30 — Wiadomość*. 21.05

„Prywatne życie Elżbiety 1
-  i ■ iy i  aun prod. u s a .

Redaktor 
Zbigniew BALCEWICZ

22.50 — Sport. 23.10 -t  W
klnie l na kasacie. 23.30 — Wia
domości wieczorna. 23.45 — Spór 
o Jutro; Otwarte studio.

SOBOTA, IB MAJA 
.PROGRAM REPUBLIKAŃSKI 
9.00 — Wiadomości. 9.15 — 

Program dla dzieci. 10.15 — 
Turniej piłki nożnej o puchar 
Nadbattyid. „Nerie" (Wilno) — 
„Progresr* (Czemkachowsk).
11.00 — Koncert artystów tttew- 
skdch. 12,00 — Panorama tygod
nia (W Jęz. ras,). 12v45 — Z  hi
storii kuttury. 13.10 — Program 
kultura lny. 15.00 — TY dla u- 
caących eię. Ucsymy się Języka 
lltewsktago. 15.25 — Fkun fab. 
„Niewdzięczność** (Polska). 18J20 

' — Tańczy i śpiewa ,3ócziar. 
16.55 — Werki. 17.55 — Wiado
mości. 18.00 — Nowość* dnia (w 
Jęz. ros.). 18.10 — W śwlecle 
muzyki. Podróże chóru ,^Ażuo- 
ltukasu po Europie. 18j50 — Nie 
bywa cudzego bólu. 19.50 — Na 
festiwalu Jazzowym w Biiraztona
się 20.30 — Dobranocka. 21X>0 
— 'panorama. 21.35 — Szanujmy 
słowo. 21.40 — Fttm fab. „Sa- 
charów”. USA, 1904 r. 23.40 ^  
Wiadomości.

I OGÓLNOZWIĄZKOWY 
5.30 §j! 120 minut. 7.30 — Nasz 

sad. 8.00 — CzłowMc. Ziemia. 
Wszechświat. 9 >00 — Koncert 
pijcttilerów w Ostankłnte. 9-45 — 
Pttm-koncert. \QJ56 —  TY film 
fab. „Historia powstania". Y—VI 
serie. 13.10 — Minuty poezjL 
13.15 l i i  Przegląd. 13.45 — Si
ła ducha. 14.30 — Problemy eko. 
logii 1 rozrachunku gospodar
czego. 14.50 — W śwłecie zwie
rząt. 15.50 — Dialogi- politycz
ne. 16.50 — Kreskówka. 17.00 
_  _ panorama międzynarodowa. 
17-45 £3 Fragmenty oper P. 
Czajkowskiego. 18.40 — Konkurs 
fotograficzny „Ziemia — nasz 
wspólny dom". 18.45 — TV fum 
fab. „Stlepan Sler^ejewte- I 
seria. 20.00 --' Czas. 20.40 — TY 
Nim fab. „Stlepan Sfergiejewicz-. 
II seria. 21.45 — Szczęśliwy 
przypadek. 22̂ 50 — Służba no
wości TY. 23.10 — Program „A .

TELEWIZJA POLSKA 
PROGRAM I 

8.45 [— Program dnia. 8-50 — 
.Tydzień na działce-. 9.20 —

Kalendarium
*  Piątek <ia.V) km m 

dniem 1990 roku. 0a
ku 227 dni.

h  Znak Zodiaku —
— 2I.W

*  Imieniny: Eryka, M 
dry, Myślibora.

ś  Wschód Słsńuą B |a a  | 
chód — 21.23. DBmm| a Z a l  
godz. 14 min.

UWr, WMI,
wany, temperattn 1 7 -f H 1

W ciągu  ̂
dni krótkotrwale *. 
ratura w nocy 3—7, 
12—16 stopnL

- T B K
^Na adrowle* H  
reacyjny. 9.40 — 
program Redakcji K a a M H  
dzieci 1 mdrtcds. j Ms-|  
JJrops- —
i młodzieży are* BBM 
„Hefcll". 1L30 — H H H  
ranne. 11/40 — „ByS I—  ■ u 
Błm doić. 12J30 -  M M  
Magazyn WwflBBBsBM BMBM 
, .MiMtarie. olu 9 |  J 
sność**. 12-35 — BjHB 

WędrówU I

14.40
r —. prograsi 

1 ^ 0  — 60̂ 90 — mm 
Ueystyczno - pmzWgjlBB " I Ł ł  
..Przechodniu,

g  Hm o Monte |SS9
'C  Tełeexpresa.
— magazyn 
19.00 — Pro*ra»
— „10 odmxtB. 
noc. 20-10 —ją*  
zwierząt*. 20-30 -  
21.05 — Kuufe 
rowisJL 24 00 — B
tuwy. 0J0 — U H  | H
0-40 —pradi francuskie).

Telefony:
zastępcy

KUPIĘ
Zagrodę nad Jeziorem, 60 km 

od Wilna.
Wilno, leL 42-90-49, 35-29-35. 

Pisać: 232019 Wilno, aL Kosmo
nautów 60 akr. pocz. 1738.

ZAMIENIĘ
2-pokój owe mieszkanie ze

wszystkimi wygodami w Solecz- 
nlkach na 1—2-pokojowe miesz
kanie w Wilnie albo Kownie.

TeL: 51-494, Sołecznlki.

U/ileński rtrL* itm S a
redatada Si

Od 1 llpca 1953 roku do B lu
tego 1990 r. ukazywał się jako 
„Czerwony Sztandar".

A d res  red a k c ji:  
232019, m. W iln o  
al. Kosmonautów 60,

42-69-65$
42-13-St;

Cruk offeiin sy. f  | 
karski

Drukarnia 
slęMorstwa *
da*

Indeks « ? » •  

Nakład 5BB6B S  

7*m 1(99


